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Październik.
Co ro b ić  n a  w si.

W październiku dci ja t krótsze, więcej lampy 
używać trzeba. Jeżeli w izbie ciemno to pracować w 
niej trudno i zajęcie przy niklem świetle jest dla oczu 
bardzo szkodliwe. Pamiętać należy, że nieraz jasność 
lampy zależna jest od jej wyczyszczenia. A sama 
lampa dobrze wyczyszczona leniej się świeci i zażywa 
nie więcej nafty, jak żla wyczyszczona. Na świetle 
nie trzeba oszczędzać. Opłaci się kupić sobie lampkę 
i świecić wieczorami, użyć ten czas pożytecznie, więc 
szyć, cerować, robić na drutach cieple okrycie na zimę, 
gospodarz z chłopcami może naprawić statki gospo 
darskle lub robić nowe, a jeden członek rodziny niech 
przeczyta głośno jakieś pożyteczne dzieło albo .Dzien­
nik Pomorski" lub też „Lud Pomorski."

W psźdderniku może gospodyni zrobić z gorszych 
jabłek serki i marmolady, z lupek i odpadków ocet 
owocowy smaczny, zdrowy i tank

Należy teraz suszyć jarzynę na zimowy użytek. 
Piwnicę przed schowaniem jarzyn wyczyścić i wysiar 
kowaó, inaczej jarzyny psuć się będą.

Kapustę kwasić.
Komórki przed zimą opatrzyć, szpary powylepiać 

jeżeli są wogóle zimne dać izw," zaohatę. Od zimna 
najbardziej drób cierpi i brak odpowiedniej temperatu­
ry nie pozwala mu wyrosnąć odpowiednio i żla wpiy 
wa na nośność. Karmić drób gotowanemi ziemniakami 
i zielenią. Suszyć pokrzywę I liście akacji na karmę 
zimową dla drobin.

Z mojej pasieki.
W sk a z ó w k i n a  m ie s ią c  p a ź d s ie r n ik .
Podkarmianie na zimę fest jeż ukończone. — 

Do wylotów wprawić. Zasuwki zaiążnia musi odpowied­
nio być zwężona. — Przeglądnij jeszcze raz dobrze 
twoją pasiekę 1 najbliższe otoczenie. — Przyrządy 
wprowadź w porządek — Wyfomranie pszczół w b. m. 
jest bardzo porządane. — Nie podejmuj jeż więcej 
prac w ulach.

Nie będziemy chciwymi w podawaniu pokarmu. 
To mści Bię bardzo. Z& miast Biinych rojów oglądać 
będziesz na wiosnę nieboszczyki. O ile nie podałeś 
dostatecznie cukru, pospiesz się pokarm jeszcze teraz 
podać — w stanie letniem i na noc 1 Dla silnych roi 
siarczy 25 fantów. Lepiej więcej niż za małe. W 
miesiącach zimowych nie wolno zaglądać do uiów, to 
przeszkadza pszczołom. Czynie to za szkodą własną 
i odbi e się na następnym roku na twe jej sakiewce I 
Pszczoły mogą „spaść*! Więc : zaopatrz twoje pszczoły 
teraz tek, że nie potrzebujesz podawać już i na 
wiosnę.

Zasuwy założyć musimy najpóźniej w b. m. Póź­
niej skupiają się pszczółki co raz ściślej w grono, w 
miarę wrastającego zimna. Wtedy pracować choć przy 
ulach lub nawet w ulach, byłoby zabójstwem dla two

ich wychowanek. Zasuwki przypraw tak, że możesz je 
posuwać, wylot zwiększyć lub zmniejszyć, zależnie od 
pogody. Przy koszach można zasuwki blaszane 
zastąpić gwoździami aruoianemi, w odległości najwyżej 
7 mm, aby nie wtargnęły się da ula myszy ifcp.

Siedlisko zimowe musimy w b. m. zwężyć, aby 
ciepłotę wewnętrzną skupić na mniejszą przestrzeń. 
Po chłodnej, zimnej nocy usuniemy wszystkie ramki nie 
oblężona przez nasze miodonośne owady, zwyjątkłem 
jednej, która wstrzymać ma chłód szyby okna.

E stl. reperacja wykonaj teraz, później nie wolno 
pasieki wstrząsać. Specjalną uwagą zwrócić na dach i 
drzwi. Pierwszy nie powinien dec, a ostatni skrzypić. 
Stwierdź, czy nis chłostają gałązki drzew w dach i 
ewtl, usuń je!

Jeśli nasze ulubieńoe jeszcze w października 
wylatują, to się raduj. Jest to bowiem pewnym zna* 
kiem, że pszczoły twoje dobrze przezimują. Głównie 
fruwają młode, urządzając swój pierwszy lot. Strzeż 
się juź teraz zapakować twoje pszczoły na simę. Im 
później, tem lepiej I Jak najpóźniej! Pomówimy o tem 
następny raz.

P rzy iw ycia jen ie  Ja łów ek  do dojenia.
Jałówki często po pferwszem ocieleniu okazują się 

operne przy dojeniu. Drażliwość te trwa nieraz dcśó 
długo i sprawia niemało kłopotów gospodyni a co 
gorsza nie dozwala dobrego wydojenia, co wpływa 
ujemnie na wyrabianie się mleczności. Bardzo skalecz- 
nem do usunięcia tej drażliwośoi okazałe się dojenie 
a właściwie masowanie wymienia i strzykćw juź na 
p&rę tygodni przed ocieleniem (4—6 tygodni, wskutek 
czego jałówki przyzwyczajają się do dojenia i po ocie­
leniu nie okazują oporu przy dojeniu.

Zdarza się jednak, że i krowy starsze podczas 
dojenia nie chcą stać spokojnie i utrudniają dojenie. 
Przyczyną tego może być zranienie wymiaaia albo s t r y ­
ku, co należy zbadać i ewtl. zasiewać odpowiednie le­
czenie. Jeżeli jednak wymię i strzyki są zdrowe a opor­
ność w dojeniu pochodzi jedynie z powodu drażliwo- 
śoi, to łatwotemu zaradzić, jeżeli przed dojeniem w 
czworo złożony i w zimnej wodzie zamoczony worek i 
lekko wykręcony położymy na krzyżu krowy podczas 
dojenia.

Wiek krowy wpływa w znacznym stopniu na wy­
dajność mleka, ato tak, że po 1-szem ocieleniu ilość 
jego ni a jest bynajmniej największą, a wzrasta dsmiero 
stopniowo do 5—7 ocielenia 1 wtedy krowa najlepiej 
się doi. Następnie mleczność znów zaczyna spadać, 
bo zwierzę się stanate, a po jakiem 13 lub 14 cielenia 
ilość mleka wynosi J/4—V* tego co krowa dawała w 
czasach swej najlepszej użytkowości. Zupełnie jest 
więc naturalne, źe w tym wypadku krowa mająca Juź 
skończone 11 lat gorzej się doi, niż za swej młodości. 
To zaś źa przed dwoma laty miała cielę kalekę n?e 
ma żadnego wpływu na zmniejszenie się u niej mleka. 
Krowę najlepiej podpaść po skończonym okresie mlecz­
ności, gdy będzie już dawać mało mleka i oddać 
na rzeź.



Rozmaitości.
Jak  n a leży  zad aw ać zw ierzęto m  le w a t y w ę ’!

Poobcinać paznokcie u palców, rękę natłuścić zwy­
czajnym mydłem i mchami śrubow&temi wsunąć rękę 
do prostnicy (kiszki odbytowej). Delikatnie usunąwszy 
kał z proatnicy, włożyć koniec węża gumowego, idące­
go od lejka lub specjalnego przyrządu Hegara i wie 
wać przez lejek względnie hegar i wąż 10—16 litrów 
letniej wody z kreoliną i mydłem. Zadając koniowi 
lewatywę, należy stać z boku konia, gdyż inaczej kod 
wyrzucając z powrotem wlewany płyn, bezpotrzebnie 
zadającego lewatywę ochlapie. Oeiem zabezpieczenia 
się przed uderzeniem tńnemi kończynami konia należy 
koniowi jedną z przednich kończyć podnieść i założyć 
dutkę do nozdrza.

Skład lewatywy musi być odpowiedni. ^Należy 
unikać wszelkich środków drążących jak naprz, pieprz, 
cebula itp. Środki ta drażnm silnie błonę śluzową 
kiszki I mcgą sprawę pogorszyć. Dajemy więc na 
każdy litr letniej wody 2—3 łyżki kraoliny i plaster 
mydła zwyczajnego.

Sadaeskie d rzew  o w o co w y ch .
Drzewa owocowe sadzi się w oddaleniu około 20 

metrów od siebie. Drzewa wysokopienne najlepiej na­
dają się do tego oeiu. Drzewa owocowe zabezpieczają 
pastwiska od posuchy. Rozumie się samo przez się, 
że należy je zabezpieczyć od szkody mogącej.nastąpić 
wskutek o Jarania się bydła o pni drzew. Sadzenie 
di zew owocowych bardzo korzystnie wpłynie na dochód 
z pastwiska, a wcale nie zaszkodzi porostowi traw.

Co zro b ić  z e  sple& niałym  eh leb em .
Chleb w umiarkowanej ilości domowemu ptactwu 

i zwierzętom jest doskonałym dla nich pokarmem. 
Często jednak przez nieuwagę lub lekkomyślność służ­
by wszystkie stare ścieśniała kawałki chieba na ten cei 
zostają użyta. Pleśń zawiera w sobie pierwiastki tru­
jące, przez oo wywołuje kolki, rozdęcie żołądka, bie­
gunkę lub igaDgrenow&nle wnętrzności,

Spieśnkłe makuchy te same choroby powodują. 
Ażeby złemu zapobiec, należy chlob spkśn.ały przed 
użyciem ugotować w wodue, przez co niizczy się 
grzybek formujący pleśń i czyni go tem samem nie­
szkodliwym.

P la m y  n a  liśc iaeh  o lean d ra .
Plam na liściach oleandra niczsra usunąć się nic da. 
Powstały one albo wskutek przypalenia słonecznego 
albo taż nakłuoia przez owady, wskutek czego tkanki 
liściowe stopniowo zasychają. Oleander lubi ziemię 
bardzo poważną to też można go zasilić nawet roz 
cteńszcmą gnojówką, a szybko i silnie odrcśnle. Pro­
mienie słoneczne przez szkło każdą roślinę uszkadza.

Ś ro d ek  na w y g u b ien ie  p ch e ł.
Środkiem niezawodnym przeciwko pchłom jest 

utrzymywanie podłóg we wzorowej czystości. W tym 
celu przedewizystkiem wszystkie szpary w podłogach 
należy szczelnie kitować. Pchły bowiem utrzymują 
się w nich najlepiej i składają jajka w nagromadzonym 
tam kurzu. Pozatem wszystkie kąty w mieszkaniu i 
miejsca pod szafami powinne być zawsze dokładnie 
wymiatane. Słomo w siennikach przewietrzać i trze­
pać zarówno jak i meble,

Chcąc wytępić pchły w szparach podłogi, należy 
ją zmyć, zlewając obficie odwarem z korzenia tatara­
ku i pietruszki lub wodą z ałunem.

Skutecznym środkiem na pchły jest również parski 
proszek.

S zezee in a , w ło s k o ń sk i i  su ro w ce  do w yro b u  
sz c z o te k  tech n iczn y ch .

Centrum szczeciny jest Międzyrzec, gdzie groma­
dzi się szczecinę z całej Poiski, Litwy i Rosji. Szcze­
cina przychodząca tam w surowym stanie bywa prze­
rabiana i dostarczana do fabryk. Pozatem otrzymuje­
my szczecinę z Rosji sowieckiej. Włos koński, który 
znajduje się w kraju rolniczym, jakim jest Polska w 
wielkich ilościach, przerabiają głównie same fabryki, 
wyrabiające szczotki. Włos i szczecinę nabywają prze­
mysłowcy, produkujący szczotki i pendzłe prawie wy­
łącznie za gotówkę, rzadko na kredyt. Do fabrykacji 
szczotek techniczych, która u nas jest bardzo małą, 
używa się tylko surowców zagranicznych, jak trawy 
morskitj, korzenia ryżowego i Biali. Nasza stal do 
wyrobu szczotek się nie nadaje

O b ja śn ien ie  m iar.
Rolnik wzorowy znaje tylko ary I hektary i Ar 

jest to kwadrat o boku 10 metr -•■=* 100 m kwadra 
towych.

100 & jest 1 ha,
1 mórg rosyjski jest 58 a,
1 mórg austrja jki jest 53 a,
1 mórg pruski jest 52 a.

S p ła ta  p o ż y c z e k .
Termin spłaty p^życcek, adsielonych rolnikom w 

latach 1019 do 1922 z tytułu pomocy rolnej, przez 
Państwowy Bank Rolny, został odroczony ostatecznie 
do dnia 30 listopada 1926 roku. — Wielu rolników 
zalega jeszcze ze spłatą pożyczek z tak zwanego kre­
dytu siewnego, z jakich korzystali w 1925 roku, nie­
stety nie wszyscy są w stanie spłacić całkowicie tej 
pożyczki, to też i do tych pożyczek należałoby zasto­
sować prolongatę.

O s ie m ię  i  p a r c e la c ji.
Władze państwowe przystąpiły już do parcelowa­

nia całego szeregu domen czyli folwarków państwo­
wych. Według ustawy o reformie rolnej, mają pierw­
szeństwo do otrzymania parcel robotnicy rolni, pracu­
jący na parcelowanym msjątka oraz małorolni.

Władze państwowe przystąpiły już do parcelacji, 
o ile odpowiadają warunkom wymaganym.

Rzeczą więc każdego zainteresowanego na parce­
lowanym majątku jest przypilnować, by nie wyszedł z 
gołemu rękami.

By otrzymać parcelę jaką, trzeba w czasie ogło­
szonym pracz Powiatowy Urząd Ziemski, w którego 
okręgu ^leży parcelowany majątek, zrobić do tegoż 
Fo^. Urzędu Ziemskiego wniosek o przydzielenie par­
celi. Wniosek tan należy zrobić na przepisanym for­
mularzu .Zgłoszenie na kupno ziemi". Formularz ten 
można otrzymać bezpłatnie u sołtysa, komisarza albo 
w Pow. Urz. Ziemskim. Po wypełnieniu wszystkich 
pytań należy dać ten wniosek poświadczyć przez urząd 
dworski lub sołtysa.

Do tego zgłoszenia należy dołączyć świadectwo 
moralności, które wyda komisarz albo urząd policyjny*

Robotnik rolny już więcej świadectw dołączać me 
potrzebuje. Ponieważ jednak byli żołnierze, inwalidzi 
wojenni i odznaczeni krzyżem *Virtuti Miiitari* lub 
Krzyżem Walecznych mają mieć względy, dlatego do­
brze jest, jeżeli i świadectwa o odbytej służbie woja* 
kowej, inwalidztwie wojennem załączy się do tego 
wniosku. Jeżeli więc ktoś starający się o ziemię słu­
żył w wojsku polakiem, jest inwalidą wojennym lub ma 
,Virtutf Military* albo Krzyż Walecznych, niech Idzie 
do Powiatowej Komendy Uzupełnień i każe sobie to 
poświadczyć, świadectwo to zaś dołączy do wniosku.

Redaktor odpowiedzialny; P a w e ł  K a s z u b ó w  sk  i .
Drukiem i nakładem drukarni „Dziennika Pomorskiego'* 

w Chojnicach,


